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Rok 1. Warszawa, dnia 20 października 1933 r. 
(Numer listopadowy) 

  

W KRĘGU WODZÓW 
ORGAN GŁÓWNEJ KWATERY HARCERZY ukazuje się 

20-go każdego miesiąca 

  

PIĘTNAŚCIE LAT. 
(Na Święto Państwowe 1l-go listopada.) 

Cechą harcerską jest czuiność, która nie pozwala harce- 
rzowi przejść ślepo i oboiętnie wobec zdarzeń, idących ku 
niemu od zewnątrz. 'W dniu 11-go listopada spotka się on ze 
zdarzeniem, na które szczególnie żywo musi zareagować 
i w sposobie tej reakcji okazać swą miłość i swoią gotowość 
służby dla: Polski. 

11-go listopada obchodzimy święto państwowe, które zbie- ga się tyim razem z 15-letnią rocznicą niepodległości. 
Co w tym dniu musimy sobie uprzytomnić? 
Przedewszystkiem drogę, jaką Polska przebyła w tym 

czasie. 15 lat temu my twardyim trudzie na wrogu zewnętrz- 
nym i wewnętrznym wywalczywszy swą niepodległość, krwa- wiła Polska setką ran. Wszystko w niei było niezorganizo0- wane: nie było iednolitej armii, nie było aparatu administra- cji państwowej, nawet granic nie było! A kraj, jak długi i sze- roki, wycieńczony był wojną, zrujnowany, zniszczony. — Oto był start życia naszego odrodzonego Państwa! 

Minęło ledwie 15 lat. Cóż to jest 15 lat w życiu narodu? A oto Polska jest dziś państwem silnem, z którem liczą się inni. Jest dalej Polska państwem dobrze zagospodarowanem, 
stawiającem dzielnie czoło kryzysowi. Przez tak krótki prze- ciąg czasu zorganizowaliśmy to państwo od podstaw, na każ- dym odcinku zbiorowego życia. Wybudowaliśmy Gdynię i set- ki mostów, dziesiątki kilometrów dróg, tysiące gmachów — urzędów, szkół, kolonii mieszkalnych. Nasza armia jest wzo- rem dla sąsiadów. W jakąkolwiek stronę życia weirzymiy, po- równamy to, co było z tem 'co jest dziś, musimy stwierdzić ogrom dokonanej pracy, potęzę naszych własnych sił i możli- wości, które pozwoliły nam zupełnie samodzielnie, bez obcej pomocy stworzyć fundamenty i wybudować na nich silny gmach naszej państwowości! 

archiwum 
harcerskie.pl 

Tę właśnie niezmierną siłę, zaklętą w nas samiych, której 
wydobycie na wierzch i wykorzystanie dla czynów wielkich, 
uzależnione jest jedynie od naszej dobrej i silnej woli — uświa- 
domić sobie musimy w dniu 1l-go listopada. A Świadomość ta 
musi nas prowadzić do wytężonej, upartej, zaciętej pracy na 
naszym odcinku każdego dnia i każdej godziny. Obliczmy na- 
sze szanse, masze możliwości i dzień święta państwowego 
uczcijmy postanowieniem i podjęciem tak właśnie zrozumianej 
pracy. 

* 

Parę tygodni temu, 6-g0 października, w święto jazdy na 
krakowskich błoniach widziałem Marszałka Piłsudskiego. Si- 
wy, legionowy mundur, m ciejówka, przygarbione plecy, groź- 
ne siwe brwi i długie wąsy — cała ta charakiterystyczna syl- 
wetka przyciągała oczy wielotysięcznych tłumów. Dla Niego 
tu przybyli ze wszystkich zakątków Polski — nie dla ułań- 
skiej parady. Przybyli tu, aby Go ujrzeć na własne oczy, lub, 
żeby Go uirzeć znowu. Żeby się upewnić, że jest, że jest przy 
dobrem zdrowiu. Co za dziwna moc, fascynująca masy, w tym 
człowieku? 

— On to wywiódł pierwszą garstkę żołnierzy polskich do 
boju, wzywając społeczeństwo do czynnej, samodzielnej walki 
o niepodległość. On to założył podwaliny armii polskiej, która 
pod Jego kierownictwem w latach pokoju rozkwitła do stanu 
dzisiejszego. On 'wielkiem zwycięstwem nad Bolszewikami ura- 
tował młodą Polskę od zag ady. On skierował ją z fałszy- 
wych torów na drogi należytego rozwoju. Zwycięski wódz na 
polu walki i wielki organizator. Człowiek, Który jest dla nas symbolem najofiarniejszej i najbardziej celowei pracy dla Pol- ski. — Dlatego, gdy Polska obchodzi swe święto państwowe, 
żaden jej wierny obywatel nie móże pominąć w miem osoby Pierwszego Polski Marszałka. 
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Gawęda Naczelnego Kapelana. 

NA ŚWIĘTO 
Zbliża się Dzień Zaduszny — święto piadłyc h... 

Tłumy ludzi ciągnąć będą na cmentarze, najgęściej 

zaludnione miasta, kędy pod zimnemi kurhanami kryją 

się doczesne szczątki drog ich im osób... 

I my tam pójdziemy, aby dać upust uczuciom mi- 

łości, wdzięczności, czci, jaką żywiliśmy dla tych, 

którzy odeszli w zaświaty.  Pójdziem uporządkować 

i przy /brać ich mogiłę, odmówić paciorek za spokój ich 

dusz i podumać ... 
A jest nad czem dumać w tem mieście żałoby. 

Myśl nasza mimowoli ulata nad ziemię i biegnie 

nam czas i w przestrzeń wieków 

    

  

  

        

    w nieznany niezn 

—- w świat nam utajony — w życie tajemne, zagro” 

bowe. 
   

  

      

; ; doda + 
W świetle Chrystusowej nauki rozjaśniają się nam 

nieco tajemnice tego życia: wieczne bytowanie duszy 

ludzkiej upojonej nieziszczalnem szczęś iem, 
1ania Prawdy, Dobra i Piękna — 

albo pogrążonej. w nieskończonej rozpaczy z powodu 

utraty Tego Najwyższego Bytu. 

I życie nasze doczesne w obliczu śmierci, zamknię- 

tej w mogiłach cmentarnych, a nabiera wyrazu, 

znaczenia: pielgrzymką jest tylko do wiekuistej Oj- 

czyzny. 
* Ale święto zmarłych 

refleksje... 
i j 

Ono jest wielkiem Memento o ty ch licznych, licz- 

nych zmarłych w ciągu całych stuleci... : 

Gdy w pobożnem skupieniu staniesz w ten dzień 

na cmentarzysku — to przed oczyma Twej wyobraźni 

— niby w poważnej, łobnej rewji — przesuną się 

duchy nietylko Twoich krewnych, ale ziomków 

"Twoich z zamierzchłych wieków i lat ostatnich, ziom- 

  

ściem płynącem z pc 

    

nietylko takie nasuwa nam 

  

Opieka nad grobami w pracy drużyn. 

sh w 1920 : 
kracznie pam 
poległych wa 

    
     

  

W. Tarnobrzegu iest <menti z 
t abów. Ha 

ch. Opieka eli 
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   ień przed Świętem   

  

      

  

    

          

ią groby, 

gotowuja lamipiony z bibuty k 

światel d włamtesn. (0 świec k 

z członków K, P, FL) e ndy, noe jak- 

by 'w jeden wielki ła grobowe są 0 

w Święto qimartych caty mi milęzen ZAd= 
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ną Erobach    
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odeszli ma wieczną warię: 

I 

W zeszłym: roku isrcerka w arszawskie uprzątnęły i oświe- 

groby poległych w czasie wojny 
teraz nie Są 

jednego 

   
rze mieli zwyczaj    

  

     

            

ź 
p pom- 

ika powstańc wite dy p aż hono- 

płonącym ibowali wierną służbę Polsce, 
przy 
polej      praołcowie. 

harcerze tarnowscy października 
gry polowei e a w okolicy Łow= 

onówi P. 
yniego z bitwy polsi e A ; J 

grze i ogińsku, chcąc u sić. pamięć poległych legionistów, 

ie harcerskie na grobach bołiąterów. 

         

  

ZMARŁYCH. 
ków, których ciała nie kryje może cmentarna mogiła, 

gdyż g gdzieś hen daleko życie swe ofiarnie oddali w po- 

trzebie Ojczyźnie... przesuną się duchy Twych sióstr 

i braci: harcerek i harcerzy, którzy u zarania swego 

życia legli na posterunku służby Polsce ... 
zapomnisz o nich w ten dzień... W modłach 

za zmarłych wspomnisz o nich na poczesnem miejscu. 

A jeśli w Środowisku 'Twojem jest mogiła, kry 

szczątki tych szarych bohaterów, przyozdobisz ją, 

oświecisz i zbierzesz się z gromadą, by wspólną zodh B 

twą i pobożnem skupieniem uczcić Ich pamięć 

I staną przed oczyma naszemi w ten dzień duchy 

obcych nam napozór i wrogów, co w krwawej rzezi 

ostatniej wojny światowej legli na ziemiach naszych . . 

Polska pokryta tysiącami wojenny ch mogił — a W ih 

złożono na wieczny spoczynek ciała nieznanych nam 

braci-ludzi, o których w ten dzień Zmarłych myślą 

może gdzieś na świecie osierocone serca. A. mogiły ich 

może zapomniane, zaniedbane, bo „wraże” kryją ciała. 

o aa nie zapomnisz. I tam pójdziesz z dru- 

żyną Swoją. I przyozdobisz mogiłę i nad nią się. społem 

pomodlisz .. A mogiła ta żywo przypomni Tobie 

i Gromadzie "Twoje j, żeście harcerze-apostołowie Chry- 

stusowej miłości bliźniego, wielkiego braterstwa naro- 

dów. 

Kochany 
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Wodzu! Święto Zmarłych daje Ci spo- 

sobność nie tylko spełnienia pięknego, zbiorowego 

„Dobrego Uczynku* , — ale pogłębie nia ducha harcer- 

skiego w drużynie, harcerskiej służby Bogu, Polsce 

i bliźnim. Obowiązkiem Twoim: wykorzystać nada- 

aka się sposobność. Wierzę, au aż "i obo- 

Ks. hm, Marian Luzar — zo Kruk. 

  

wiązek. 

  

Wspomnienie letniej wędrówki 

  

Następny nimer „i la Tropie" poświęcony hędzie szybow- 

Znajda w nim miejsce artykuły: „Mistrz Grzeszczyk 

chwiet, „W eumuilusach między jerzykami* i „Jak 

przystąpić do budowy modelu szybowca” i inne. 

Do tego numeru „Na Tropie” dołącza bezpłatny dodatek 

poświęcony wycieczkomipo Czechosłowacji. Dodatek ten at 

tylko prenumeratorzy „Na Tropie". 
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U ogniska wodza. 

Chłopiec w okresie przekory (11-14 lat) 
(Próba charakterystyki.) 

ę Postaram się scharakteryzować a chłopca w wieku 
od ll do 14 lat mni ejwięcej, a więc w nh, który psycholo- 
gia rożwojowa imazywa okresem, lub wiekiem przekory. 

ludzie przęchodzą jednakowe okresy Tozwo- 
podlegają prawidłowemu rozwojowi. Psycho- 

pewne prawa, według których każda jednostka 
Psychologja rozwolowa „DOZW ala przewidzieć. 

ka 

    

      

   
   

  

             

„dego normalnego osobn kiedy prz 
ki osoł znajdzie się ma danym szczeblit rozwo- 

wm jaka będzie kolejność poszczególnych szczebli roz- 

    

wojowych, przez które przejdzie”. (Surman) 
Okres przekory, który tutaj om >: s m, jest okresem przej- 

Ściowymy ste bowi em na gramcy dn strony okr 

zainteresowań światem W M AG 2-11 tat), z dru 
strony okresu dojrzewan lat wzwyż. 

Okres przekory cech ne rozdraźnienie, krnąbr- 
ność i awanturniczo: Dz tóre przedtem było spo- 
kojne i zrównoważone, sta ja. się teraz rozdrażnione i przeczu- 

lone. 
Pod względem rozwoju. nego 

szybki wzrost i przybieranie na wadze. Wygląd dziecka nie- 
zgrabny (du ręce), ruchy niezgrabne, ostre, na twarzy rysy 
bojowości, przekory, wyzwamia. Jest to dalszy ciąg okr 
wzimożonej siły (okres poprzedn kłórym mamy j 
cei zabaw, opartych na. walce, z ch i. bijatykach. 
teraz ten nadmierny przyrost. sił powoduje konilikt z otocze- 

niem, chłopiec sprzeciwia się otoczeniu tak starszych, WODE 

ie się przekornym jak i kolegów, k 
od młodych wyraź „ uważając 

Ż irdzi nimi s konil kty ZĘ. WSZYS 
spory prowadzone ze 

        

      

         
      

cechuje ten okres 
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sobą całym św fat em, Usuwa= 

ni od niego i osamotniemi odk „własne go ja 
in ewi ara w mie prowadzą do coraz d ego ujęcia 
m nej jaźni i do wła Ś następne] 

(Ch. Buhier) nie uznaje autorytetu ani ro- 
ani nauczycieli, ani starszych. 

Chłopca coś róz a od wewnątrz, sam nie wie, co się 
z nim dzieje. Powodem tego stanu są z 7. fiziologicz     

    

f 
tiźmie chłopca (gruczoły dokrewne wy- 

    

       

      

    

      

    
    

zielają t. zw. hormony. które powodują te zmiany 

Kreutz tak charakteryzuje ten okres: „Stany rozterki we- 
wnętrznej, rozdraźniemia it der znajdują swój wyraz 

w pewnej dzik i AC zachowaniu si g, w cią= 
głem przeciwstawianiti ru krnąbrności i 
nem. zaprzeczaniu, Dla eh cech właśnie nazyw 
okres „wiekiem przekory”. Młode wykazu 

ie nawet skłonności do okriu obojętność t brak 
a dla ię złośliwe i do- 

  

rodziców 
W       

    

  

| iniej me z dawnej 
kawoś wygląda, lecz dla 

samej n pm okresie zaczyna się budzić 
instynkt płelowi A z iistynktem płciowym wystę- 

puje nieraz z duża siłą wad do włóczęgi. .Niepokól we- 
wrętrzny i. rozdraźnienie szukają a siebie ujści.     

  

    

      

   

  

    

    

     

   

    

   
    

  

   

  

   

je w „formie . (Babev). 

  

   

zaią zapał do nat 
ednak oe czyta takie 
stymi fw piszczy”. «Try 

Karola May     orowieśc 
es, lack 

zewnętrznego. 
iznaczaj a 

her 
Św 

    

   Teksas 
chł   

lizycziią, 
Koha- 

sita 
chce być 

mać niezwykłych 
   

  

chce do 

  

terem. 

czynów, 
e ttwydatnia się 
owanie: do. sportów: 

kć bółel. F 
(policjanci 
man). 

Widzimy równ 
konstruowania 

nstvnkt walki. współzawodnictwo 
„Chłopcy są skłonni do aw. 

lv. prowadzące ze so: woj 
i czerwonoskór > 
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iteresowanie techniczne pęd do 
    

   

   

  

    
Okres ten. jak widzicie. jest cieżki tak dla chłop ak 

i dla wychowawe arcerstwo i róozporzaądza dosko- 
nałemri metodami óre pozwalają chło: wyżyć się I 6pa-      

  

nować £0, co wa 
bardziej „ciąg gną". 

chłópcy wtedy do harcerstwa na 

  

    

Musicie 
wawczej: 
młodzieży, 
rowyw 

  

jednak pamiętać o naczelnej zasadzie wycho- 
nie wolno postępować wbrew nteresowaniom 

y wrodzone takie jak popędy i instynkty, s 
ać na drogę społecznie użytecz Harcerstwo ma dla- 

    

kie- 

  

   

     
         
    
     

  

tego tak v e powodzenie u młod bo opiera się i wy- 

korzystuje | w całej Ine zainteresowanie młodzieży 
Prof. Szurman 1ia Inie     

  

nt ORRDR 

zrozum h har- 
cerstwa 

ne i 
Bad ET 

  

    

     
    
    

   

  

   

   

  

   

      

   

    

i technicznej 
harcersk 

  

w zręczności 

próby sprawno: . 
ogni ska, owalne sząłasu i namiotu, obserwowani |Ę: 

dnego zwi erzęć a, zawiązywanie węzła, 
óbę kima najz u» j odpowiada 

nastawieniw umiy śl i zainteresowaniom druziego 

        
1ie 

      zasa noze 

  

  dzieciń- 

    

  

stwa 
teresowani e chłopca w tym ok poznaliście. Chło= 

e bohate erskim „awanturniczym, lubi wojny, 
Tę siłę umiejętnię wyka- 

chee się bić wyciężać, niech 

  

         

  

      

    

        

le miłość Boską, nie sied bie, ba 
o awant naprawdę nie trudno. +: z chłopcami w pole. 

Te nasze podchody,-skradania się, zdol „wani a ile w tem 
Znacie napewno taki i żandarmi”, 

ie się goficów*, kolejowej 

  

lapad n p. (Harcer 
   

    

     

Wyrobka), znajdzie zaspokojenie in- 
wz półzawodnictwo. Musi naprawdę ttroz- 

edzenie Baden Powell „harcerstwo to wielka 
okresie musicie robi żo zbiórek. 

w szkole źle, w domu niewy godnie, a harcer- 
4 na wydostanie asnych ram       

    

   

z 
i przymusu * pola, lasy 

z przyrodą i  ROŁOCJE 
ykrewnych nastrojami dusz* 

znajduje doskonałą możnc 
Przyczyną tego popędu 

stynkt płciowy, także pragnienie 
świata, chęć przeciwstawienia się domowi 

76 obozy wędrowne, biwaki, wycieczk 
stałe z całem ich życiem tu można 

bohaterem. 

Przez nasze sprawności 
w izbie czy w obozie, zna 

Więcej przykła 
każdy dru 

  

atmosfery nudy 
możność obcowani 
młodych, p 

cerstwie 

popęd do włć 

        

      ć 
jest 

przy gód, 
tod. 

weźcie 
arzmić 

  

SN 

        
nasze Obóś 

przyrodę 
       

    

     
    

>zmaite prace pomysłowe. 

ście pęd do konstruowania, 

naszego życia poruszał nie będę. 
atwo je znajdzie, Chcę 

który prowadzi chłopców 
ch tone ami daje sobie radę 

Zastępowego tych 

dojr powi- 
Po- 

JWeĘZO Ww 4 

z chłop ami 
1k żąda ie 

Jednem sło- 

  

Czy 
idzie 

  

    
      

      

         

      

    

   

    

  

   
powinien 

chłopców powinna cechow 
nien on działać swojem w 

mieć cnoty bohater: 
cei znaczą, niż duchowe. 

musi być ich doradcą 
a czasem 
ępowy w tym okresie 

Aleksander Jamrozek (Wieliczka). 
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silna wola 
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to bohater. 

    

      
Harcerstwo e we Francji jest na drodze do najlepszego 
rozwoju. Ubiegłego lata odbyły tam 4 ku dla kierow= 
ników pracy. Oto przegląd kursu dla drużynowych w Bois- 

> -Roi. 
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© czem wiedzą drużynowi. 

Stopnie harcerskie w grach i ćwiczeniach. 
e) 

  

(Dokończe 

Młodzik. 

6. Przepisz dokładnie w tylu egzemplarzach, ilu mz 
członków zagtępu, Hymn Narodowy, opuszczając wszystkie 
satmogłoski mieniając kolejnc zwrotek. W. chiog 
com równocześnie kartki. Kto odtworzył cały tekst i ustalił 
właściwą kolejność zwrotek, oddaje kartkę zastępowemu, 
poczem bez rozkazu Śpiewa zastęp chóralnie cały Hymm. 

Podobnie postąp Ia następnych z 

b) „Wszystko co nasze”, c) „Boże co 
iż Huica lub Chorągwi. Gdy 

powtórz ćwiczenie, 

ne zwrot Hymnu Narodo- 
zy co nasze”, mieszając dowolnie wyrazy 

śni. Wiecz każdemu chłopcu po iednym tekście i każ 
obie Chłopcu, który to pierwszy usku- 

wpisz dwie kreski, następnemu zkolei jedną. Możesz 
utrudnić, opusz i ci 
ślepą mapę Polski. Zgromadź chłopców dokoła 

cienkim patykiem góry, rzeki, m 

E     

  

    

     
          

    

     0 m 
chłopcy nie opanowali      

    

   

   

   

  

    

      

     

  

W chiwili obecnej, gdy stare systemy wychowa 
pehniń e czy raczej spychane przez wspaniale rozwijają: 

pedagogikę, ustępują z życia, rodzą się nowe m 
które do niedawna byty tak obce duchowi dawne: 

tyczmej, © koła owa z rue 

rnęgo grona młod jeddnem prawie dońk 
ciem, tworzyła tłum, ranmej nauce mcie 
chi zkolnego, nigdy u >y wieczorem do s 
pod przymusem. Ty > 
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al, świa tło, gorzęt arty), drobiu rydatki, : 7 Ę ką: k wypadnie. ciągłości prący harce ej cios zadany nareszcie dziecinnie- 
Równocz śni akcją zbierania funduszów na'eży * i PŚ: f I oto harcerstwo, sięg do tego samego świała, na nim  * się starszych chłopców harcerstwie przez to, że ich 

się o sprzizt i e a WE co w Eiągu kilku mniesięcy (IX, X, XI, | s + © ową bozatą ozmaiconą treść swych programów opierając stępom przedłożony zostaje plan pracy, mądrze dostosowa- 
XII) ies daleko łatwiejszem i pewniejszem niż w 2 di a 3 15 stawiając chłopca przed szczeblami prób, w wirz ci 7 do i >h dvspozycyj psych cznych, otwier o narty, buty narciarskie, strój należy j 1 | kursó w. stałych zawodów, ćwiczeń, harców, uiętyc łormy  Pem perspektywę stania się terenem PIACY 

obowiązkiem zaś driuż go: j kor e z , bliżone do tego, do czego chłopiec instynktem  SACEJ chłopców, bo trafiającej w sam ośro 
samym się i do Se zujących się band chłopców — VAL porywa ch oczarowuje, bierze go w niewolę i daje mu 

A 

Rh K SEE AL ł : sm: sA peł! enie, jedyne jakie w tym okresie chło! serio młodzieży uczącej się i młodzi JE wa 
koly. wojska, Kx m. » Łaż : A ę j a — Ia odwź ażnego i bystrego, zaradczego i wytrwałego, r i „ Różni icą ta jest nawet w istocie swej gtębsza, niż 

narty, buty narć.) j > sta iv ozu, tc staramia muszą Podczas przemarsz a ę, jedna z drużyn od- umiejącego się ostać w zmaga h z trudami, oraz działać 3, i wynika nietylko z zauważonego przezeń 

być lirwie rzec i e t i ke 3 zz i 
ią a I | Z ażoneg eZ 

A BC W ZEE e spotkamy się znie wiedziła rodzin i aa TOWARY. Boro z innymi solidarnie chłopaka. ż SEPIA wyboru zawod utora stawiane 
powodzeniem. wego, gdzię i B wieniec pod tablicą pamiątkową. 

ma pierw. ZY planie dla młodzieży uc się, jest meaktulne” 
dla praouiących, względem których a i aż je 

ciąglego przemiemiania się nieustannie pozostaje.       Autor w wytycznych swych bardzo słuszni 

U schyłku tego okresu — bryła duszy chłopca — 
można nadal tego porównania się trzymać — v zniata się Es:    



    
  

  
  

tywa ono z glębokich różnic Ch 
iska i poziomu życia, różnie perspektyw ży 

nych chłopca, h Osób, z którymi 
zwiazany, aw związku z tem — różnic w ujmowaniu swych 

nika wreszcie n jennego ustosurko- 

wania się do Sato, który dla jednych jest, lub może ć 
przedmiotem ciekawych i chetnych pomysłów reformator- 
skich, a dle ze a się jako potworna, niesprz twie- 
dliwa rzeczywistość, w której dłużej niepodobna 

dławi — i dlatego zupełnie co innego interesuje i porywa 
nych, ćo innego drugich. W tem ujęciu bylby usprawie edli w jony 
nie pod na młodzież 

ik to za chwilę 
botniczą z pochodzeni i proletaria 

z całym, zresztą, szeregiem pc t przesunięć 
ualitych; podział twórczy, otwierający drogę do peł- 

mego, niehamowane. 7 żadnej dziedzinie rozwoju. (iotów 
nawet Oi zarz pac że Ć | 
© a dr 

k w innem mie 
lcza tę ważną wskazów. 

cer: wywodzący się z KL z 
kontaktu, pracowali na dal albo w y zastępach, ti któryc ch należą 
ich by 5 
które prowadzą pracę W 
gdyż ucieczka młodej 
mieć zrozumiałe złe następstwa społeczne. 

Oprócz głównego problemu, t. zn. dla młodz £ 
— problemu wyboru zawodu, a w łącznoś 

a społeczno-pańistwowego, dla młodzieży 
+ problemu społeczno- państwowego w łączności z zagadnie- 

miem pracy ć r j€ na rozważeniu p eb 

chłope 
miońem przez nas po WYSUWA następuj 
wokół których kncen pracę, są to: czynnik reli 
chowanie estetyczne, problem płciowy, samokształc 

chnil kę harcerską” 
dziedziny traktu jak z samego już 

zestawienia widać, w. sposób glęboko przekiyślany od strony 
chologiczne szcza na tle smu- 

j BEC e brzmią ustę- 
py o prakty: W aniu dei. mi miłości ni EO Ww stosunku 

do obywate s ich wyznań, o A 
środka cięż i wychowania re 

ze wnętrz formalnych na głębc „AEwnęlzią 

kwestyj i o prostem, naturalnem traktowaniu 
wreszcie ta rozważa nad 

powyżej już omów: onęko 

Ś 
PIoWYcI: 

/„, chociaż na 
icióby można, „niestawianie kropki nad i 

to o cllopcom samo narzuca w postaci uięcia 
czysto zawodowego, lecz bard ogólne 

ia kultury, od na poszanowaniu prac i je 
od tej, w której wzrastamy dla two- wa więc od 

łamać. 
ac 

rzenia, "której Gd) śe w sobie i w otocze 

Przepracowanie tych programów harcer runcie 
PSY rchologicz 1ytm, utrafienie w potrzeby i zainteresowania ilo” 
dz światłe i postępowe nadanie konkretnej treści wsk 
niom ty zasługa autora. Dla pracu- 

j € astępowego i drużyno- 
/cza kierunek; 

traktując młodzież 
jest, albo jako zabardzo 
którymi jeszcze chłopcy 

s e plan pracy, który CZĘ- 
poprostu za wzór, częściowo na ieg0 tle 

wego, Boa ia jest 
korygu E UCZE 

ściowo można wzi 

siiić własne pomys 
Konkretne mu planowi pracy możnaby wprawdzie to i owo 

zarziicić, np. że autor trochę nazbyt serjo i się trak- 
tować tę młodzież „,zieloną* przecie 
czerpanych z ubiegł okresu sposot 
nazbyt dojrzałem kółkiem; że niesk 1 
z pracy tej młodzieży. pozostawiając tylko RO iwo, 
co bymajmniei nie odpowiada istotnej potrzebie; że pomij: 
kwestję praktycznego zdobywania środków materialnych, któ- 
re b moono nie koryguje logicznie zbudowane plany 
prac wszystko to jednak nie może umniejszyć warto 

ki, dobrego drogowskazu pracy, bodźe ca do przemy 

ślenia tych spraw, dorady w układaniu konkretnego planu 
pracy. Dąbrowski, hm. 

-)) Józet R I programowe pracy zastę- 
pów chł w szych. Harcerskie Biuro Wydawnicze. — 
Żalecone do użytku w Orgenz i > Rozkazem Na- 
czelnika Harcerzy |. 8/33 z dn. 23 maja 193 

Nowe gry. 
Kilka oryginalnych gier wybranych z Świetnej angielskie 

ti „Gilvell's Book ot Games". 
Drogocenny kij. 

asięp siedzi wkoło na podłodze, każdy ma wylosowany 
miumer. Pośrodku zastępowy przytrzymuje palcem w po- 

rcit pionowej kii — w pewnym momencie wywołuje któryś 
miumier i odsuwa palec. Wywołany, nim kij padnie, musi go 
chwycić. Zamiast numery — można losować nazwy ptaków lub 
zwierząt wtedy prócz schwytania kija trzeba wydać krzyk 
danego ptaka lub. zwierzęcia. Kto nie zdąży, traci pumkł, kto 

aci 3 punkty, usuwa się z gry, ostatni zwycięża. 
Zastęjp stoi w kole, pośrodku leży jabłko. Jeden z chłóps 

Rabuś iabłek. 
ców: wychodzi z izby — będzie on rabusiem, imego, 
mieobecności 1 rabusia wyznacza się ogrodn: taby 

ma, porwawszy jabiiko, uciec z 
z który wkroczył doń, i 
— nie wiedząc jedna 

i bykó 
1 byk, 1 matador, 4 torr 

wchodzi na are 

wano: fiż wsz 
ślepnie” i z: 
ador usiłu ą ZONA nie bolmo dotłenięty 1 

Piłka do czapki. 
e chłopców tłeżą blisko. siebie w środku koła o pro- 

kolo 10 stóp, zastęp na okręgu koła. RE rzuca pi- 
tenisową, mierząc do jednej k czapek, byle m je i 

ido jego czar 
a innemu. Wła ciciel czapi 

piłka | wpadła, podbiega, clwyta niłkę i Iwo 
l na to słowo, załtrzym 

mie może 'wykroczyć poza koło i u 
z chłopców, jeśli chybi, rzuca się znaczek do iegto czapk: 
go fi — ten będzie rzucał (piłkę do czapek. Zespół, w którego 
czapkach jest najmniej znaczków, wygrywa. 

Kłopoty nowicjusza. 
Kurs dla zastępowych przy K. Ch. Warsz. 

Jediiem z naitrudr zych zagadnień, iakie nastręczyty 
mi się w pracy zastępowego. jest umiejętność pogodzenia po- 

szanowania indywidualnoś chłopców z utrzym 
i karności moiemi zapatry waniami staram s 

wijać indywidualne chłopców na ujących powodów: 

1. Nie chciałbym wychować ich wszystkich na ieden 

szablon duchowy. 
Wiem, że obowiązki 

jest rozwijanie dobrych cech 
władnych 

3. Zbytnie rutynizowanie za harcerskich ogłupia ma- 
łych. zwij jących się dopiero umysłowo i f znie chłop- 

ców. 
4. Umiejętne podrywanie dobrych cech indywidualnych 

w chłopcach da różnorodność typów i pełnię życia ducho- 
wego w zastępie 

em nawet tak imłodego pedagoga 
ualnych w swoich „po 

> tkwią w tem 

pewne niebezpi 

1. Chłopcy zwykle nie A się, 
psychikę biorą za słabość, 

tencjach, 

WII kanie w ic 

utrzymania karno 
Trudność techniczna wyodrębniania chłopców. 
ł się z zarzutem niesprawiedliwości. 

4, sprawność fizyczna harcerska naga me- 
tod wojskowych. ; : | 

Postawiony wobec tych trudności, staram się dać sobie 
adę za pomocą pewnych swoistych posunięć, któremi s 

1. Rozmowy z poszczególnymi chłopcami na tematy oso- 

biste, okazy lie szacumku, zaufania i zainteresowu 
sprawami AE > , k : 

2 Danie możności wyładowar się indywidualnego na 
zbiórkach, grach i zabawach. 

eu ępliwoś cw Sprawa ach karności i rygoru zastępu. 

Poni eważ wiem. że metoda ta nie iest ani wys 
ani zupe proszę, by druhowie zastępowi, Bol 

, uwagi. dobne kłopoty, wypowiedzieli swe uzupełnienia i gi 
Stefan Jedliński, 16 WDFI. 

qzkowości to znaczy, że w pewrym 

stawia sobie za cel obienie we wszyst 

solidnei obowiązkowoś Jakiemi środkami 
ampanie przeprowadzać, pisał już „Zastępowy poprzed- 
im mumerże. Żeby lepiej ć czytelnikom ten syv- 

tem pracowania kampanian opiszemy jes 
Potem — każdemu już będzie 

any innych kampani, opierając się na włas- 
tych pomysłach i wzorując się na tych przykładach. 

A) Praca zewnętrzna. 

Propaganda: a) afisze w szkole i w 
; punktów Prawa; „harcerz jest obowi I 

późno przychodzi, sam sobie szkodzi”, „w na zej Druży 

wszystko jak w zegarku” i t p.; w klasach afisze konkur- 
sowe zastępu, który uczęszcza do danei klasy); 

ai - karykatury, wyśmiewaiące spóźniających 
witraże na okna, odpowiedniei treści; 

cytata słów "Puia dr. M. Grażyńskiego: „Jeśli harcerstwo 
mą wuieść do życia zbiorowego naszego narodu wartości 
moralne, to dobrze ustalona i konsekwentna w działaniu o 
wiązkowość będzie wśród nich doniosłe znaczenie”. 

ystko to wywieszone w szkole lub w izbie, 

c) opracowa dokładnego AMIE jakie 
łonka Druży k postępo- 

ść na zbÓWEĘG ak wykonywać 
zkazy, jak aoWch się „d. Chłopcy muszą bowiem zu- 

pełnie dokładnie wiedzieć, = go od nich cheą zwierzchnicy. 

B) Praca wew nętrzna. 

1. Przedewszystkiem żelazna obow zkow komendy 
Drużyny i zastępowych e sprawach, które docho- 
dzą do wiadomoś h, o których oni mie 
wiedzą; inaczej nie wj mieli prawa moral nego żądąć 
czegokolwiek od chłopcó Jakiem prawem upominać będę 
chłopca za spóźniemie, jeśli sam spóźniam się do szkoły, lub 
do pracy? 

2. Po spełnieniu powyższego warunku 
kwencja w stosunku do chłopców 

p czy 
czy kto obow owi swemu nie uchybia, 

RR: sumienia” Po ważniej zdarzeniach 
Drużyny wywiesza się w pisemku ściernem, lub na ta- 

ień „rachunki sumier i ją się one z: 
barwnego opisu danego zdarzenia — wycieczki, zbiór 

służby — (aby wzbud w tych, którzy nie byli, uczucie za- 
zdrości: „szkoda, że e byłem), z spisu tych chłopców, 
którzy spełnili obow zczególnem wyróżnieniem tych, 

specialr się zas M, oraz z chłopców, 
w się jiązkow aaa sumien 
od tego, e ci nieobowiąz! 

Jest to AE gatumek dawnej 

- żelazna konse- 
trzymanie ręki na pulsie 

eisza kontrola, 

cię dównież i od e pozytywnej, chy 

winien doste ć komendzie Drużyny, „materiałów do 
AWA SUI A i omawiać i z chłopcam Ra- 
chunek* winien być wywieszany CA at po danem zda- 

Nagradzanie —  pociąganie do odpowiedzialności. 
czasem lekceważą rozkazy, bo ci, którzy je wy- 

wcale nie dostrzegają ich wykonana To też po wyda- 
iakiegoś rozkazu, kiedy zostanie elni ŻA — trzeba to 

albo poprostu stwierdzić, albo podziękow: aw publi 
wykonawcy, albo podać Drużynowemu © rozkazu, aby 

pochwały. Odwrotnie — chłopiec musi wiedzieć, 
każda jego nieobowiązkowość a ie stwierdz 
na. Nie znaczy to, że za każde 
musi być ukarar Zastępowy* 

wiedliwie, ale do każdego ir i e bardzo często 
darować przewinienie chłopcu, jeśli że to go bard 
popchnie do poprawy niż kara, A nie zdemora 
ale zaw: chłopiec winien czuć, że jest za to, co robi. 
powiedzialny. To bardzo ważne. ; 

5. Pomoc w zrozumieniu hasła obowiązkowości Chłopcy 
rozumieją żądanie obowiązkowości iakby jakąś spe- 

jalną złośliwość zwierzchników. Aj poumują znaczenia i 
dla nich samych i dla ogółu ludzi. Trzeba im to wytłóma- 

Służą do tego gawędy — inne dla starszych, inne dla 
ch. Kamp: ia trwa 6 tygodni, gawęda będ co 

2-zą zbiórkę — będzie więc gawęd 3 w czasie mpanii. 

Przykład gawęd dla starszych: 

Omówienie > c /żej słów dha dra 
ńskiego. Ile w nas nii iązk Ę - w Polsce 

łe drużynie w sźCzególności: konkretni 
Wskazani e na i a ar obowiązkowoś 

rka kogoś z znajomych, 
wspomnienie o Czartym Za- 

/ coraz 
posłuszeństwo (nawet zwi erzę 

— karmość (karny jes 
wy np. 
w życiu codziennem. 

Anegdotyczna, wesoła strona  mieobowiązkowości, 
alstwa (w podręcznikach szkolnych mamy wszyscy n0- 

we. jkę francuską „L'hommne inexact*). 

Dla młodszych: 

VII i II punkt Prawa; omówienie pieśni „Żelazny Har- 

OE obowiązkowość („Serce* Aminisa; „Skauci” 
Ws ło holenderski, który zapobiegł rozerwa- 

ni u tamy, rox ąc się na amputację dłoni; Spartanie; s 
praktyka w drużynie). 

3. Anegdotki o niepunktualności. 

6. Praca nad sobą. Doprowadzenie w rozmowach z chłop- 
mi do „zakłada mia Zastępowcgo Z 
alczą 7 sobie 

kontrolki" takich postanowie , np iwanie z 016 
pierwszego obudzenia, późnianie się do szkoły 
Każdy chłopiec musi (must: — piszę, ale do tego „słowa 
trzeba dojść tak, aby wydało się chłopcom, że to oni sarni 
teg go bardzo chicą) w cele umożli wienia sobie obowiązkowo- 

i puntkualności w pięknie, ozdobnie 
rzyk zajęć tygodniowych wywi esić go w domitt. 

zarazem widomy znak wobec rodziców, że o tych spraw. A 
harcerz myśli, 

7. Pieśń o obowią kowości. Np. możia śpiewać pieśń 
Harcerz*. Różnemi sposobami wprowadzić da 

ydzień obowiązkowości*, W ciągu tego tyg R a 
natarczywiej Dropagowanego r szkole 

ach Drużyny poza szkołą specj y 
zi ia obowiązków. jedne ga SDó 

„jednego ni zrobionego zadania (świetlica szkolna — 
e lekcyj specialnie w tym tygodniu jest wspomożone 
starszych harcerzy). pierwszorzędna służba, na ten 

okres wypadają zakłady zastępow: *P z Gieoc i i samokon- 
t „Kto próbę tygodnia wypełni, a i poprzednio był na 
poz sA może po mie iącu otrzymać „pocztówkę obowiązko- 

Tydzień może się zakończyć „Akademią Obowi qzko 
wości” 

„ 9. Zawody. Kampania odbije 
dów w tym okresie. Punkty dodatni 
zastęp: 

za każ ro, kło a azu się nie spóźnił — 5 punktów. 
był nieob, nietspr. — 2 pkt. 

i na programie zawo- 
otrzymywać będ 

go i spóźnionego — 7 pkt 
na zbiórkach — dwa razy więcei punk- 

zwykle dodatkowe punktowanie przy zawodach spor- 
— za obowiązkowość ; 

zaięć, 

za opinię szkoły o obowiązkowości (nie o dobrych stop- 
inach!) harcerzy tego zastępu; 

za ilość pocztówek obowiązkowości. 

Jak z tego widać, karmpanję musi przeprowadzać Diuży- 
i, = S y: . tampa ja me est OEłoszona 

w Druży zas nie może jej robić na sw oją ręk le 

naweł je: ą Drużynowy ogłosi, główna część i est prze- 

prowadzana. " zastępach. A 

Dlatego ten artykuł powinien przeczytać j Drużynowy 
) ę i to, co tu zna- 

dobrego, ć, dodać swoje pomysły — i kam- 
przeprowad Potem drugą. trzecią. Nie można tego 

zaniechać, bo choć chłopcy za to odznak nie dostają, iest to 
pewno nawet ważniejsze, niż szkolenie techniczne.    



    

      

Zuchy 

Był zwyczaj u Słowian, 
czynano lub Kc ńczono na 
procesją uda się mężowie na groby „swych przodków, by 

złożyć duchom ich ofiarę. Szczególną zaś czali wo= 

iownicy i kmiecie słowiańscy groby mężów , boha- 

terów bitewnych, myśliwych odważnych, 0r iestru- 
dzonych, wojewodów i kneziów. 

Szli tedy starzy z młodymi, trzymając w rękach m 
z ofiarami, na otoczone kamieniami mogiły, by z nich zaczerp- 
nąć moc i siły , 

Było Kb dawuo.. Przed laty tysiącem i więcej. Ale da 
dziś ten prastary obyczaj przetrwał, jako zaduszki, na zie- 

miach naszych 

Za dwa tygodnie są właśnie Zaduszki. Znakomitą Spo- 
sobność mają wodzowie dla przypomnien zuchom prasta- 

rych obrzędów Ślowłańsk h. 
Jest tyle na polskich cmentarzach 

i pustych, 
6 żolnierzy-tułaczów spoczywa wiecznym snem. 

yle jest w Polsce grobów boliaterów, ludzi wielkich, 
ludzi AS ludzi dobrych. | I 

zuchy mają sposobność oddania hołdu bohaterom i do- 

tknięcia się zbliska wielkich Ó 

grobów zaniedbanych 

uroczy- A może wogóle, przy wszystkich wa Ę 
NU 0- stościach gromada wasza oddawałał sszed 

lakowi, spo wającemu na cmentarzu waszei okolicy : 

Kronika zuchowa. 
1. „Na Trapie Zuchów** zmieniło się do miepoznan « „ po: a. 

sto w dwójnasób i zostało małą etką ła zuchów, któr 
formie dodatku i jest 'wszysti 
PZSBOMIELAtOTOW pi 

tę Komitety Funduszu Bezrobocia coraz czę= 
jami prowadzenia 

Got wych 2 bezrobotnych. Tak jest na SM 
było rw lecie w "Łódci Refere zuchowy Chorągwi 

nizo wał ów e kolonie dzieci łódz- 
dhnuh' Pal- 

pr zasady. naiśmiel 
lała cuda. z A 

poprostu nie wi 
iednocześ terenem doświ 
obok kursów wodzowskich. > 

3. Niema zupełnie uczniów drugorocznych w kilka |gro- 

madach zuchowych Warszawy. Jest to cenny dowód 'w gi 
naszej roboty d oły. Byłoby danem, aby! instruktor 
zuchowi zbierali w tym rwzielęd starty: 

4. „Wstrząsająca próba na II gwiazdkę odbyła się w 40 
Warsz. Grom. Zuch. Terenem próby był garaż w piwuicy pe- 

domu. Garaż ten miał muchomą podłogę. co jeszcze 
ęgowało. wrażem > zuchów. pytania zadarw ił 

z ciemności taiemmiczy głos Ą 

5. Gromada, KE utrzymuje finansowo swą macierzystą 
drużynę znał Ó tei roma dy nia 

miewyczenpańie po mysty zdoł luszów. Obecnie 

w kasie Gromady jest około 200 1 0d trzech lat Gromada ta 
stale wyjeżdża na kolor Ani 

ż 

; ST ] 

nym dla odbywających się 

tych: zuchów są bezrobotna, 
yiko parę dni w tygodniu. 

ódła dochodu Gromady: a) zro- 
zowanie pomocy szko!- 

oty powszechnej (w zeszłym 
ym). Jest tu godnem podkreślenia 

WY, a wyso w: awe zej i społecznej ze zdobywaniem 
pienigdzy do kasy Gromady. 

7. Zmiany w Wydziale Zuchów Gi. Kwat. Harcer: Druh 

St. IMoś i, dotychczasowy kierownik wydziału, 
p wi zawie na odpow.ed 

RO i harcerskiego w Instytucie. 
ki ski, Druh Moś ;” pozostał za- 

rok u 

idz oba alt A i 
stępcą kierownika (Wy dotad 

Dwie gry. 
Okręt we mgle. 

luźno w szeregu w jednym 
końcu pokoiu, lub boiska. z cze: OI strony, 
nawpróst swoich szóstek, dzy n ustawia się najroz- 

to zakotwiczone okręty. 
żdy zuch jes 

a szalkówi wilótemi i y stojącem 
mi przeprowadzić do "DR 

Jest miglisto, 
oczy i posuwa 

„prosto przed s 
w prawo i t. ip. 

Szóstki stają ros 

okrętem, 
i okręta- 

aż 
kierowany okrz s 

e, krok w lewo, dwie Heroki naprzód, krok 
dotknie stojącego krzesła (okrętu), 

wówczas tonie wychodzi z gry. Jeśl. dotrze do szóstko- 
wego, nie dotknąwszy żadnego ze stojących krzeseł, wów- 
czas Staje bez pieczny w przystani. 

Szóst która przeprowadzi więcej statków do przy- 

stani, wygrywa. 
Bieg z korkiem. 

A stoją rozstaw ione w dnym końcu pokoju, lub 
boiska, w drugim zaś końcu naprzeciw i 

ROG na podłodze kółko. Na 
kawałek korka i na okrzyk 

na jednej nodze i skakać w 
korek drugą: noga. Zadaniem ie 

1ap Ł 

ruyiku kółka, podbsjaiąc 
pelinąć korek do kół- 

c do następnego chłop- 
korek i skacze w kie- 

runku kół 
Wygrywa zzbiĘd. x która najpierw skończy. 

Według The Cubs corner w „The Scout". 

W Nierodzimiu. 
| października została otwarta przez Główną Kwaterę 

Harcerzy Szkoła Instruktorów Zuchowych w 2 ierodzimiu, na 

Śląsku. 
, M 

50 dzieci bezrobotnych, ski erowanych przez Fumdusz 

Pracy na odkarmienie i cie powietrze, — tworzy 

dwie doświadczalne gromady zuchowe. Na. czele jednej ErO- 

mady stoi druhna M. Żukowska, na czelę drugiej — dr. > 
Gromady te ż ciem kolomiinem. Porząd- 

— szóstki ratow- 

W zień zbie R się kuchciki, którym po- 

w tzeniach dad W. Lewandowska, gospodyni 

Dzięciołóow 

ków 
ników. 

maga 

szkoły. 

Nauczycielem jest dh. E. Jędrzelczyk, instruktor zuchow; 

cy jednocześnie wydziałem zuchowym Chorągwi 
Druh Jędrzejczyk rozpoczął cały szereg ciekav 

adczeń, mających nadać nauczaniu zuchowy charakter 

Już dziś można powi przeniesienie na teren klasy 

systemu szóstkowez z0. operowanie nowemi, szkolnemi spraw 

nościami i metodą zbiórek zuchowych przy naliczaniu — da- 

wać zaczyna okazię do ciekawych wniosków. 

Dzieci- zuchy to iedna grupa prac szkoły. Druga, istot- 

na — to szkolenie wodzów. Na czele tego dziahi stoi dh. 

A. Kamiński, kierownik Wydziału Zuchów G. K. Hare, po- 

mocnikiem jego iest dh. D Datoń — instruktor zuchowy, kie- 

r jednocześnie wydziałem ziuichowym Chorągwi Zagłę= 

Cykl kursów. przeprowadzanych jeden po drugim, rozpo- 

czął się w cztery dni po przyjeździe dzieci. 

Celem Kursów Nierodzimskich będzie realizowanie wy= 

tycznych dri o roku ofensywy. 8 

Dotychczas odbyły się w Nierodzimiu następujące kursy: 

1. 4—14 października. Kurs iEktoców Zuchowych dla 

Chorągwi Śląskiej. A _ ) 

2. 14—15 paździ ernika: Konferencia hufcowych śląski h 

w Spr: wie orga cii ruchu zuchowego na Śląsku. 

i ZAŚ mają się odbyć ż 
zdziefii a) Zbiórka wodzów iednego z hufców 

śląskich. 
XL Kurs Instruktorów Zuchowych dla Chorą- 
zwi Krakowskiej i Zagłębiowskiej. 

3. 3-5. XI. Zbiórka wodzów iednego z hufców Ś skich | 

4. 9—19. XI. Kurs Instruktorów Zuchow ych dla Chorągwi 

Kieleckiei i Radomsl 

Na w tkie te kursy mogą zgłaszać się, drogą ślóbać 

wą, druhowie z innych Chorągwi. Watunki przyjęcia podano 

. 

Drugi rok a 
W jesieni 1932 r. Główna Kwatera Harcerzy rzuciła hasło 

ofenzywy zuchowej. Has ści Zuchów z ilością 
y asło czterdzies 

liśmy wtedy wspaniałą improwizacię. Nie  mie- 
liśmy bowiem w momencie rzucenia tego hasła prawie żad- 

nego aparatu zuchowego. Wydział zuchowy Głównej Kwa- 
A był słabiusieńki. Z pi emnastu Chorągwi — tyl- 

ko trzy miały referentów zuchowych. Wakacje, które 
przedziły liasło oienzywy, widziały tylko dwa kursy 
we na terenie całei Polski. A połowa chorągwi prawie zu- 

p: nie miałą gromad. 
r myślę o wrzęśniw 1932 r. w którym hasło oienzywy 

patruję się ówczesnemu kierówni mu 

u, nie mogę się powstrzymać od uśmie- 
e nazwać inaczej, 

yllko trzeba dodać — wspani 
„ Określenia „M spaniała:: 

Pea tylko obserwatorem nieżwykieji tańca organ 
nego, jaki zainicjował Stach Moś z absolwentami 
wakacyjnego kursu buczańsł 

Wspaniała improwizacja! 
ż w fmi c po rzuceniu hasła ofenzywy, 15-cie Cho- 

tągwi miało referaty zuchowe. 
/ drugim: miesiącu, na terel e całej Polski odbyło 

17-cie pierwszych lotnych kursów zuchowych. W trzy 
e potem liczba Żuchów podskoczyła 0 cztery c! 

A stko to działo się przy akompaujamencie podniecaią- 
A a w prasie harcerskiej, 

1933 r. podsumowano wyniki dziewięciu 

Było Zuchów 22.200 
ciągu dziewięciu miesięcy stan Zuchów wzrósł o 1257 

le oienzywy RaCY Chorągwie, krakowska (3 143 
lwowskie (2.600 eliów), które przekroczyły 100% 

z ie norm oi m Wspaniale rozw 
Chorągiew znańska (3.654) i zowiecka (1700). 
zuje się Chorągiew stołeczna (1256 Ew Wprost z z ni- 
czego rozmnożyły zuchy w Chorągwi zagłębiowskiej 
(709), łódzkiej (989) i lubelski ej (854), 

le właściwy obraz rozmachu dai 
cii kształcenia starszyzny. 

Było bowiem rzec zupełnie zrozumiałą, że jeśli nie 
chce się spłycić pierwszej polskiej wielkiej organizacji chło- 
pięcej, trzeba ofenzywę na wodzów prowadzić jeszcze sil- 

li na dzieci, 
A rezultat? 
19 EB e dla wodzów! Kursy te trwały od 

dwóch do siedmiu dni każdy 
18-cie konierencyj ZCIKRE przeprowadzanych w 

pierwszym rzędzie wśród nauczycielstw: 
17-cie dwutygodniowych kursów wakacyjnych dla wc 

dzów. 
9 dwu, lub trzygodniowych kursów wakacyjny: p'- 

ziomie truktorskim. 
Razem 133 imprezy kształcenia lub dokształcenia star- 

szyzny zuchowej 

dopiero przegląd ak- 

se 

_ Możemy być dumni z pierwszego roku ofenzywy. 
W przyśr ołnierskim marszu. splótłszy 
ramiona w z melodją ryzyka, rozmachu, 

i wytężonej pracy przeszli wodzowie zuchów przez pierw- 

szy oienzywny 

* 

A dalej? 
Co teraz mamy robić? 
Qienzyw wę! 

zeszłym roku zrobiliśmy dopiero początek. Pierwszy 
Mocny — ale pierwszy. 

Tylko, że drugi rok naszej ofenzywy powinien nieco 
zmienić swói charakter.  Zamią ży wi marszu 
wszerz, musinry pójść wgłąb. Musimy w ciązu tego druzieżo 
roku poziom maszego ruchu — w Hiuicach 
i Giromadach — podnieść na wyżyńy mocnej, zwartej i sku- 

tecznej pracy wychowawczej organizacyjnej. SZYS 

to poto, aby przygotować się solidnie do wspaniałego skoku, 
Szękaląceśo nas w trzecim roku naszych ofenzywnych wy- 
si 

A więc teraz — wgłąb. Usolidn rich organizacyjnie 
i wychowawczo. 

Aby tego dokonać, musimy w tym roku wypełnić sześć 
następujących zadań: 

podnieść poziom wychowawczy zuchowych 
zbiórek, a _przedewszystki em wzmocnić pPierwi stki polskie 

w grach, zabawach, ćwiczeniach chowych owianizm, 
SEED historia (Polski), 

W każdym hufcu powinien powstać referat zuchowy, 
z di 0 wyszkolonym instruktorem zuchowym na czele, 
którego głównem adaniem byłoby wizytowanie gromad 

i dokształcanie wodzów, 
Musimy założyć trzy grupy gromad wodzów: 

a) gromadę wodzów, przy Głównej Kwaterze, złożony z in- 
struktorów I k referentów zuchowych Chorągwi; 

b) gromady wodzó czhorągwiane, złożone z instruktorów 
kl. i referentów zuchowych Huiców; 

c) gromady wodzów przy hwicach, złożone z wszystkich 
wodzów Fiuica. 

potrzebuję chyba dodawać, że te wszystkie gromady 
się powinny pulsującemi życiem. ośrodkami 

ii pracy wodzowskiei. 
ny zerwać z systemem, dziś już zupełnie niewy- 

starczających dwudniowych kursów lotnych. Natx st dą- 
żyć musimy do tego, aby każdy huiiec przeprowadził w cza- 
sie wakacyi letnich dwutygodniowy kurs wodzów 

5, Musimy dążyć do zorgawizowania masowych kolonij 
lub półkołonii zuchów. 

wo dz zów 

% 

Czy wymagania, postawione na ten rok, nie zbyt duż 
Dia nas wodzów zuchowych, nie! Bo iesteśmy pełni 

wiary w to, co robimy. Widzimy wielkość swej roboty. Mu- 
simy tylko, tak, jak roku zeszłego, zacząć odrazu, z mieisca 

owanie rzuconych haseł. 
w rócenii irontem na scementowanie ZY i or- 

ne ruchu, nie będziemy móc „ hamować 
0. TOZWOJIL liczbowego. A Z j str że będzi 

my rzucać dalej niepokojących haseł i zbowych. 
Bo teraz liczby będą narastały same. Niezależnie od 

tego, czy będzie to w naszym planie, © eżna kula, 
rzucona z góry w zeszłym roku, — toczyć się będzie sama 
dalej. 

A my tymczasem oczy nasze, mózg 
gdzieindziej: i ó 

e siny, 16, VI. 15. VII. 1933. 
Zuchy ooeÓ dobre uczynki wyrywają chwasty. 

Pieczenie ziemniaków. 
W związku z kopaniem ziemniaków w porze jesiennej 
ałoby się, aby wodzowie gromad zuchowych wykor 

ten monient i przeprowadzali swoich terenach 

połączone z pieczeniem ziemniaków. Pieczenie na- 
suwa dużo możliwości do zuchowych ćwiczeń i gier. Poniżej 

podaję plan zbiórki, przeprowadzonej przez uczestnika I-go 
Kursu Instruktors Nierodzimiu, przy pieczeniu ziem- 
niaków 

marsz 
Gawęda w sala > z przy zh ywaniami zuchów do spra- 
witości „kucheika* 

wania prz szóstki materjału na ogniska. 
nie ognisk śżawódi między szóstkami). 

naokoło swoich ognisk i rozpoczynają 
ec 

Zabawy. 
Jedzenie ziemniaków. 

. Powrót do Mad ze śpiewem, Jan Pajak. 
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Chcesz pommócy w pracy — itapisz do „W Kręgu Wodzów”*. 

Między nami... 
Pracujemy w rozmaitych warunkach. Napotykamy na 

różne trudności. Bez przesady można powiedzieć, że praca 
drużynowego — to bieg z przeszkodami. Przy ich pokony- 
waniu zdani jesteśmy przeważnie na siebie samych. Drużyny 
są rozsiane po całej Rzeczypospolitej i poza Jei granicami. 
Nie wszystkie pracują w większych środowiskach, owszem 
w znacznej mierze samotnie, 

Jesteśry pozbawieni porady, pomocy, z drugiej jednak 
strony z. doświadczeniem osobistem trudno się podzielić: po- 
dać innym nasze pomiysły do wykonania i oceny. Odczuwa 
się brak wymiany myśli. 

Pragniemy usunąć ten brak. Z jednej strony poradzić 
i pomóc, z drugiej dać możność wyrażenia swoich doświad- 
czeń dla przeniknięcia w szersze grona naszych towarzyszy 
(„Towarzystwo wodzów — Związek zawodowy”). 

Każdego, kto ma jakieś wątpliwości, pytania, niejasno- 
ści, prosimy, aby napisał do nas. Pismo prosimy zaopatrzyć 
w czytelny podpis i adres. Nazwisk jednak nie wymienimy 
w naszem piśmie. Każda sprawa będzie tylko zaopatrzona 
w liczbę bież, 

Prosimy o nadsyłanie wszelkich pytań, z różnych dzie- 
dzin: Prawa harcerskiego, umiejętności polowych, znajomo- 
Ści prawideł i przepisów Związkowych, a przedewszystkiem 
prowadzenia drużyn (sprawy zawodowe). 

Niektóre sprawy da się wyczerpać w krótkich słowach 
Inne będą wymagać obszerniejszego omówienia, a może na- 
wet wywołają odpowiedzi, Dlatego nie chcemy odpowiedzi 
redagować także z nadesłanych przez Was uwag. Wszyst- 
kich przyjaciół, nawet bezpośredaio niezainteresowanych, 
prosimy o czytanie działu odpowiedzi i podzielenia się z nami 
uwagami. h 

A jak to będzie? 

Oto raz pytał zastępowy z R...: | 
1. Do zastępu należą starsi chłopcy. Przeważnie po kilka 

lat tkwią w Harcerstwie, Trudno z nimi prowadzić robotę. 
Zniechęceniem utrudniają. Niczem nie można ich zaiąć. 
„Terenoznawstwo? Pierwsza pomoc? Eh! Nie! Lepiej sobie 

«coś zaśpiewajmy! — Dobrze! i gdy jedni zaczynają już nucić 
pieśń — drudzy grymaszą: „nie to — lepiej owo* i przeszka- 

Tak we wszystkiem. Co z tym zastępem zrobić? 
Nie łatwo na to pytanie odpowiedzieć, Nie wiadomo 

; dokładniej o warunkach życia zastępu, o usposobieniu 
zeregowych, o pracy kierownictwa i t. p. Przedstawiona 

jednak trudność jest nierzadką i warto się nad nią zastano- 
wić. Cóż zatem można powiedzieć? Podamy tylko parę 
uwag o przyczynach tego: 

1. iKanność w zastępie za mała. Każdy musi zrozumieć, że 
jego widzimisię nie może rozstrzygać, ale ogólne wytyczne. 
Wtedy mie będzie przerywać drugim i wysuwać swoich za- 
chcianek. Jak kształcić karność? to inna i długa sprawa 
(między innemi położyć nacisk na prawidłowe przeprowa- 
dzanie harców i gier zespołowych, na gimnastykę, popisy, 
mustrę), 

2. Treść zajęć niedobrana do poziomu i zainteresowania 
uczestników. Przepisy prób na stopnie harcerskie daią tylko 
ogólne wytyczne pracy dla poszczególnych okresów życia, 
np. polecają próbę na harcerza orlego. Środków wiodących 
do tego celu jest wiele. Trzeba dobrać takie, by zająć, za- 
chęcić do przerobienia (przeżycia) i przedewszystkiem roz- 
szerzyć zakres urzędowych programów. 

3. Zastęp popsuty przez poprzednią, niewłaściwą robotę. * 
Bardzo często z młodszymi chłopcami „przerabia* się wiele, 
ale powierzchownie, oni poznają kucharzenie, czy sygnaliła- 
cię, ale nie umieją wyżywić obozu, czy przesłać wiadomości 
„bez drutu*, bo się im na pogadankach mówi o tem, jak to 
można robić, a nie daje do ręki przyborów i nie każe robić. 
Przytem trzeba przedewszystkiem przeprowadzać ćwicze- 
nia w wielw odmianach, w celu poznania tej umiejętności 

z różnych stron, nauczenia się, poznania trudności, zasma- 
kowania, nabycia biegłości. 

4, Praca prowadzona w sposób niewłaściwy, np. przewaga 
pokazów, referatów, czy czytań, zebrania odbywaja się 
w późnej porze dnia, kiedy wszyscy zmęczeni, zastępowy 
skrupulatnie prowadzi wszystko sam, zamiast podwładnym 
zostawić samodzielność i: raczej im powierzyć pewne dziedziny 
pracy do prowadzenia, zbyt mało okrasy, tj. pokazów, ćwi- 
czeń, pomocy naukowych i t. p. 

5. Niechętne zachowanie miektórych członków zastępu być 
może należy przypisać pewnym wewnętrznym: ujemnym prze- 
życiom („odharcerzaniu się”). Niektórzy chłopcy zaczynają 
sprzeniewierzać się duchowi harcerskiemu, nie zaszli jednak 
jeszcze tak daleko, aby poprostu zgłosić wystąpienie, tkwią 
w zastępach, ale nie współpracują. W takim razie trzeba 
przedewszystkiem załatwić z tymi zniechęconymi. 

Oczywiście przy tem wszystkiem trzeba założyć, że nie 
ma grubych uchybień; że zastępowym jest właściwy: chło- 
piec, który umie sprostać zadaniu, że nie brak wytycznych 
ogólnych pracy (planu) na najbliższy rok, a szczegółowych 
najmniej na miesiąc naprzód, że prowadzący wie co ma ro- 
bić i jest do tego przygotowany, oraz przybywa przygoto- 
wany na zbiórki, 

II. W naszym hufcw drużynowi noszą sznurki czerwone, 
a w innych granatowe. Jakiej barwy sznurek jest prawi- 
dłowy. 

Granatowy. 
II. Bardzo proszę przysłać mi odpowiedź: co mam zro- 

bić w następującej kwestii: Druhowie: N. (wyw.) i M. 
(wyw.) obaj narazie urlopowani, pili na zabawie (dnia 3 maja) 
piwo. [Dowiedziałem się o tem za pośrednictwem jedneg6... 
i nie wiem, co w tym wypadku zrobić? Czy dać im karny 
urlop? Czy zwolnić ich za pośrednictwem Kom, Chor. z dru- 
żyny, aby „wyplenić chwasty” ? 

Obaj winowajcy potrzebują opieki i otoczenia harcer- 
skiego, ale nie pobłażania, ani lekceważenia tego wypadku. 
Karny urlop odsunie od nich wpływy harcerskie, zatem go 
nie stosujcie. Wniosek o ich wydalenie wniesiecie, jeżeli się 
niezbicie przekonacie, że za nic mają prawo harcerskie i nie 
chcą pracować w Związku. W każdym razie winowajcom 
trzeba wyjaśnić brzydkość ich postępku, zgorszenie dla 
młodszych, szkodę dla opinii Związku, wiarołomstwo w sto- 
sunku do własnego słowa. Bez względu na karę, jaką się 
względem nich zastosuje, trzeba ich przekonać i pokonać. 

Musicie jednak sami głowę sobie połamać nad tym wy- 
padkiem i dojść sedna. Przedewszystkiem pogadajcie z wino- 
waicami (zbadajcie także świadków): 

— może się zapomnieli — trzeba ich napomnieć, 
— może nie było niczego inengo do picia — trzeba im 

wyjaśnić potrzebę panowania nad sobą, 
— może oni mają słabą wolę i towarzysze ich namówili 

— trzeba ich uzbroić przeciw pokusom i pomóc, tj. nie pozo- 
stawiać samych bez wpływu przyjaciół-harcerzy. 

— może chcą nadal być harcerzami, ale niedoceniają zna- 
czenia abstynencii — trzeba ich pouczyć i przekonać, 

— może chcieli wykonać „doświadczenie* co to wtedy 
będzie '((podobnie jak dziecko, które pcha paluszek do oka, 
lub ciągnie kota za ogon) — trzeba im przedstawić niewła- 
ściwość ich stanowiska. 

— może lekceważą sobie prawio harcerskie 
wglądnąć dlaczego, 

może za nic mają ruch harcerski — usunąć ich ze Związku, 
a może to wszystko jest plotką — trzeba ukarać oszczereę. 
Po rozmowie z winowaicami zastanówcie się nad tym 

trzeba 

wypadkiem z przybocznym, czy opiekunem drużyny (może 
także z radą drużyny), co wam czynić wypada. Stosownie 
do wyników badania zastosujcie karę (napomnienie, wpisa- 
nie do czarnej księgi i t. p.h i 

W każdym razie zapiszcie sobie ten wypadek w osobi- 
stym dzienniczku. Zapisek taki — Wasze nowe doświadcze- 
nie w pracy drużynowego, bardzo Wam się przyda w dal- 
szem postępowaniu z Druhami N, i M. i w razie powtórzenia 
się czegoś podobnego w Środowisku. 
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